
Z Antosiem jest kiepsko... �Na leczenie
kociątek
Cztery kociątka zabrane z wioski chorują, ale najbardziej martwi
nas Antoś.� Ciężko oddycha, nie je, jest słabiutki. Kochana
Pani Dorotka codziennie jest u weterynarza i robi wszystko, aby
kocięta wyzdrowiały. Masa leków, suplementów,
antybiotyków... Kolejne zmartwienie…

Cel zrzutki
1 435 zł

Zeskanuj kod qr aparatem telefonu lub
wejdź pod adres
https://zrzutka.pl./wr6sn4

https://zrzutka.pl./wr6sn4

